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aj obfituje w wiele świąt o różnym znaczeniu, zarówno 
międzynarodowych, jak i tych rodzimych o wielkim wy-
dźwięku patriotycznym. Pierwszomajowe Święto Pracy  nie 

 jest już tak spontanicznie celebrowane jak w czasach PRL-u, z kolei 
Dzień Zwycięstwa budzi mieszane uczucia. Po roku 
1945 kraj został bestialsko zniszczony, duża część ludności 
wymordowana, jeden agresor zastąpił drugiego, gorzkie 
było to nasze zwycięstwo. Umilkły wprawdzie działa, bom-
by nie spadały już na kraj, ale zniewolenie trwało do lat 
dziewięćdziesiątych ub.w. 2 maja obchodziliśmy Dzień 
Flagi Rzeczypospolitej Polskiej, który został ustanowiony 
przez Sejm ustawą z dnia 20.02.2004 r, jest to także Dzień 
Polonii i Polaków za granicą. Święto to symbolizuje naszą 

tożsamość i szacunek do symboli narodowych. 
 Najważniejszym jednak naszym świętem narodowym obok 
Święta Niepodległości jest Święto Konstytucji 3-Maja, uchwalonej 
przez Sejm Wielki 3 maja w 1791 r.  Święto Konstytucji 3-Maja nie 
było uznawane przez władze komunistyczne, które miały z nim wielkie 
problemy. Oficjalnie zostało przywrócone w1990 r. na mocy ustawy 
podjętej przez Sejm. Wielkie nadzieje Polaków znamiennie odzwiercie-
dlają pierwsze słowa znanej nam, radosnej pieśni Rajnolda Suchodol-
skiego „Witaj majowa jutrzenko”, zachowanej po dzień dzisiejszy. Me-
lodię do niej według większości źródeł historycznych stworzył Fryde-
ryk Chopin. Pieśń ta powstała w czasach powstania listopadowego  
w 1831 r. Nowa konstytucja otwierała drogę do niezależności i suwe-
renności kraju, rozbłysła nadzieja na wolną Polskę, na lepsze jutro. Ta 
pierwsza w Europie, a druga na świecie po amerykańskiej Ustawa Rzą-
dowa regulowała i określała zasady działalności instytucji państwo-
wych, jak i normy społeczno-gospodarcze. Jak na owe czasy był to akt 
nowoczesny i postępowy, wyprzedzający w tym temacie kraje europej-
skie. Nie była to jednak konstytucja doskonała i rozwiązująca wszystkie 
problemy, ale mając na uwadze końcowe lata XVIII w., był to nowator-
ski akt ustawodawczy. Ustawa Rządowa określała rolę religii i gwaran-
towała wolność różnych wyznań, prawa szlachty, prawa własności  
i nietykalności osobistej. Regulowała prawa mieszczan i chłopów, znio-
sła karykaturalne liberum weto. Ustalono struktury rządowe i określono  
 

Majowa jutrzenka  ich kompetencje jak i rolę króla. Polska miała być monarchią konstytucyjną, 
jednak decyzje króla musiały być akceptowane przez ministrów. Ówczesna 
Europa takich nowatorskich ustaleń i pojęć nie znała… 
 Autorów i twórców konstytucji 3-Maja było bardzo wielu, byli 
również tacy, którzy bezpośrednio jej nie redagowali, ale ich myśli  
i wnioski znalazły swoje w niej odbicie. Najbardziej zaangażowanymi 
twórcami Ustawy Rządowej byli: król Stanisław August Poniatowski, 
Ignacy Potocki, księża Hugo Kołłątaj i Stanisław Staszic, Stanisław 
Krasiński, Scipione Piattoli, Julian Ursyn Niemcewicz, Stanisław Ma-
łachowski i wielu innych patriotów. Wydawało się, że majowa ju-
trzenka rozświetli wreszcie nowe, odrodzone państwo polskie, jednak 
rzeczywistość okazała się inna, tragiczna i okrutna. Część szlachty  
i magnaterii nie pogodziła się z zaistniałą sytuacją widząc w niej za-
grożenie dla swoich interesów, podniosła lament, że ich prawa i wol-
ność są zagrożone. Grupa najbardziej zajadłych oponentów Konstytu-
cji 3-Maja: Ksawery Branicki, Szczęsny Potocki, Kazimierz Kossa-
kowski, Seweryn Rzewuski i cała plejada antypolskich wilkołaków 
uknuła podły spisek. 27 kwietnia 1792 r. w Petersburgu zawiązała 
Konfederację Targowicką pod patronatem carowej Rosji Katarzyny II, 
którą ogłoszono w miejscowości Targowica. W efekcie tych wydarzeń 
w 1792 r. wojska rosyjskie dokonały inwazji na Polskę. Niewiele po-
mógł zryw wolnościowy, jakim była Insurekcja Kościuszkowska, 
ogrom armii odwiecznego wroga był zbyt silny. Nastąpiły kolejne 
rozbiory, które przepełniły czarę goryczy, majowa jutrzenka zgasła na 
długie 123 lata. Tragicznym i bolesnym faktem jest to, że zgasiły ją 
polskie ręce, w obcym kraju, w obcym mieście. 
 Pomimo upadku Konstytucji 3-Maja, niespełnionych marzeń i dążeń 
narodu polskiego w drodze do wolności, suwerenności i własnej tożsamości 
narodowej, należy zachować o niej pamięć. W naszej historii zapisało się wiele 
zrywów wolnościowych i powstań, które zakończyły się niepowodzeniem, ale 
dążenia do własnej i niepodległej ojczyzny zawsze były sprawą nadrzędną. 
Niech ten dzień zawsze będzie dla nas uroczysty i radosny, niech w tym dniu 
powiewają biało-czerwone flagi na naszych domach. Droga ku wolności, nie-
podległości i suwerenności nie była dla nas usłana różami, i nie jest nam dana na 
zawsze, warto o tym pamiętać. Upłynęły wieki i lata, lecz i dzisiejsze czasy nie 
napawają optymizmem. Świętowaliśmy dzień narodzin Ustawy Rządowej  
z 1791 r. radośnie i w rodzinnej atmosferze, przy biało-czerwonej fladze, a pa-
mięć o Konstytucji 3 Maja towarzyszyła nam w tym niezwykłym dniu.  

Ryszard Mrówka 

kwietniu br. sesja nie odbyła się, powodem był brak 
uchwał do rozpatrzenia (praca w UM idzie pełną parą). 
Wobec tego kilka zdań na temat LVIII sesji RM, która   

odbyła się 30 marca br. 
Także tym razem najciekawiej było podczas dyskusji 
i wypowiedzi nad sprawozdaniem z działalności Bur-
mistrza, i w punkcie wolne wnioski i zapytania.   
Radny M. Czerniawski zapytał, na czym polega blo-
kowanie przez Gminę remontu ul. Pławieńskiej? 
Oparł się na piśmie, jakie przed sesją dostarczył Rad-
nym Z. Dudor – Członek Zarządu Powiatu Drawskie-
go. Oto cytat z pisma, podpisanego przez Kierownika 
Rejonu Dróg Wojewódzkich w Drawsku Pom.  
z 14 lutego br.: „RDW posiada zatwierdzony projekt 

techniczny na przebudowę w/w ulicy, który uwzględnia budowę chod-
ników i drogi rowerowej. Inwestycyjne plany drogowe są blokowane  
w powodu braku decyzji Gminy Czaplinek dot. remontu zdegradowanej 
kanalizacji sanitarnej zlokalizowanej w osi jezdni ulicy Pławieńskiej”.  
Z tyrady, jaką w odpowiedzi wygłosili Burmistrz i Z-ca nie sposób zo-
rientować się o co naprawdę chodzi. Myślę, że tematyka tej skandalicz-
nej sytuacji zostanie przez obu Radnych rozwinięta. 

Radna A. Ławrukiewicz zapytała o sprawę niedoszłego składo-
wiska odpadów niebezpiecznych w Pławnie. Jak zaznaczyła, efekt tego 
wydarzenia pozostawił wielki niesmak u wielu mieszkańców Pławna, 
spowodowało to także zawirowania w obrocie działkami. Burmistrz 
usprawiedliwiał się, że zachowano wszelkie procedury, a on o niczym 
nie wiedział – zawinili urzędnicy! Kolejny już raz zrzuca winę za po-
ważne uchybienia na podwładnych, a jeszcze nie tak dawno deklarował, 
i podczas tej sesji potwierdził, że jako Burmistrz odpowiada za wszyst-
kich i za wszystko co dzieje się w Gminie. Ta sprawa pokazuje niedo-
wład organizacyjny w UM i fatalne zarządzanie Gminą. Pokazuje także,  

jak problemami Gminy i jej mieszkańców interesują się Włodarze.  
Radny Z. Dudor w swoim obszernym i merytorycznym wy-

stąpieniu poruszył wiele istotnych spraw dotyczących, m.in.: dróg wo-
jewódzkich na terenie Gminy, ścieżek pieszo-rowerowych, piłkochwy-
tów na bocznym boisku Lecha, kolumbarium, koncepcji zieleni miej-
skiej czy wyświetlaczy na drogach wojewódzkich. W sumie na żadne  
z pytań Burmistrz nie odpowiedział wyczerpująco lub je zignorował, 
zarzucając pytającemu tupet i rozpoczęcie kampanii wyborczej! 

Osobiście chciałem zgłębić powody zwiększenia o 330 tys. zł 
funduszu na oświetlenie dróg. Przypomniałem, że podczas L sesji RM 
8 września ub.r. Radna A. Minkiewicz zapytała, czy są planowane 
przedsięwzięcia związane z oszczędzaniem energii elektrycznej. Wów-
czas Burmistrz odpowiedział, że umowy zawarte na dostawę energii 
dla Gminy gwarantują stałe ceny, natomiast jeśli wzrosną koszty 
oświetlenia to będziemy się zastanawiać. I tak się Burmistrz zastana-
wiał, aż zaproponował Radnym, aby zaklepali w uchwale kilkaset tys. 
zł na oświetlenie. Niemal wszystkie samorządy w Polsce opracowały i 
wdrożyły programy oszczędnościowe energii elektrycznej. Radnych 
zapewniano, że u nas nie ma takiej potrzeby, a teraz wyszło szydło z 
worka. Nie chciało się popracować nad programami i trzeba teraz wy-
bulić kasę. Zastanawiające jest, dlaczego Radni nad taką niefrasobli-
wością władzy wykonawczej przechodzą tak łatwo do porządku dzien-
nego? Niegospodarność z ostatnich miesięcy jest przecież rażąca:  
240 tys. opłaty za drzewka, 400 tys. za wywóz śmieci, 330 tys. za 
oświetlenie.  

Niepokojące jest także to, że Burmistrz nie potrafi lub nie 
chce udzielać wyczerpujących odpowiedzi. Głos zabierało ponad  
8 osób i chyba żadna nie została usatysfakcjonowana odpowiedziami. 
Zamiast merytorycznych odpowiedzi mamy popisy gadulstwa nie na 
temat i gmatwanie kwestii. Wydaje się, że Burmistrz ma problemy ze 
zrozumieniem prostych przekazów słownych, zawartych w jeszcze 
prostszych pytaniach. Co gorsza, dociekliwe i niewygodne pytania 
traktuje jako atak, a wtóruje mu w tym Z-ca. 

Adam Kośmider 

Wieści z sesji 



 

 

4       <><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><>              Kurier Czaplinecki - Maj 2023 

CIEKAWE DETALE (cz. 12) 

dy zaczynałem pisać pierwszą część artykułu poświęcone-
go ciekawym detalom, na które warto zwrócić uwagę pod-
czas spaceru ulicami Czaplinka, nie spodziewałem się, że  

wszystkich części będzie aż tyle. Dzisiejsza, już dwunasta część kończy 
ten wieloodcinkowy artykuł, ale nie można wykluczyć, że w przyszło-
ści jeszcze niejednokrotnie przedstawię Czytelnikom opisy historycz-
nych pamiątek zachowanych w zabudowie naszego miasta. 

*** 
 Gdy przyglądniemy się łacińskiej inskrypcji umieszczonej na 
dzwonie zawieszonym na dzwonnicy stojącej przy czaplineckim 
„małym kościółku” zauważymy, że w oryginalnym napisie usunięta 

jest część liter, a nad 
wyrazami z usunię-
tymi literami znaj-
duje się wygrawero-
wany napis: 
FRAN:LENTZ. 
Widzimy to na fot. 
nr 1. Jest to pamiąt-
ka  z czasów odbu-
dowy „małego ko-
ściółka” po pożarze 
z 1725 r. Pożar ten 
zniszczył m.in. ko-
ścielne dzwony. 
Ówczesny czapli-
necki proboszcz 
Christian Hein za-

mówił u kołobrzeskiego ludwisarza J. H. Scheela nowy dzwon z łaciń-
skim napisem, który w wolnym przekładzie oznacza: „Ten, który po 
raz drugi przez smutne wydarzenia zniszczony ogniem, został odtwo-
rzony przez Christiana Heina, kanonika katedralnego poznańskie-
go,plebana Czaplinka i sekretarza króla polskiego”. Odbudowa ko-
ścioła szła proboszczowi Heinowi nie najlepiej. Należność za dzwon 
uregulowana została dopiero po objęciu probostwa około 1736 r. przez 
Franciszka Lentza. W rezultacie z dzwonu usunięte zostało imię i na-
zwisko Christiana Heina (zresztą w taki sposób, że jest ono nadal dość 
czytelne), a nad usuniętym fragmentem napisu wygrawerowano w ma-
ło precyzyjny sposób napis: FRAN:LENTZ dla upamiętnienia tego 
proboszcza, który sfinalizował zakup dzwonu.  
 Spacerowicze idący ul. Leśników zatrzymują się nieraz przy 
pracowni czaplineckiego rzeźbiarza Edwarda Szatkowskiego. Pracow-
nia urządzona jest w części XIX-wiecznej stodoły z czerwonej cegły. 
Istnieje pogląd, że w budynku tym mieściła się w przeszłości wozow-
nia ze stajnią. Budynek ma dwie bramy. Mniejsza brama prowadzi do 
pracowni rzeźbiarskiej, większa - do dużego pomieszczenia wykorzy-
stywanego przez OSP do przechowywania sprzętu. Na fasadzie tego 
obiektu zwraca uwagę zamurowane okno (fot. nr 2). Rodzaj cegieł uży-
tych do zamurowania wskazuje, że okno zlikwidowano dopiero po II 
wojnie światowej. Widoczne na fasadzie tego budynku ozdobne detale 
architektoniczne (częściowo zniszczone podczas przebudowy bram) są 

identyczne z tymi, 
które zdobiły już 
nieistniejącą, a sto-
jącą w przeszłości 
przy ul. Szczecinec-
kiej (znaną już tylko 
ze zdjęć) dużą sto-
dołę oznakowaną 
datą 1864. Detale 
takie zdobią również 
stojącą do dziś przy 
ul. Złocienieckiej 
stodołę opisaną w 8. 
części artykułu. 
Pracownia rzeźbiar-
ska zajmuje obecnie 

niewielką część budynku. Jest pomysł, by powiększyć powierzchnię 
pracowni. W przypadku jej powiększenia trzeba byłoby pracownię do-
świetlić odtwarzając zamurowane okno. Warto zauważyć, że zamuro-
wany otwór okienny ma takie samo ozdobne wykończenie jak wnęki 
imitujące okna (tzw. blendy) na fasadach wspomnianych wyżej stodół 
przy ul. Złocienieckiej i Szczecineckiej.  

 Charakterystycznym elementem starej zabudowy Czaplinka są 
piwniczne okienka znajdujące się na poziomie gruntu (przeważnie na 
poziomie chodnika). W przeszłości okienka te spełniały ważną rolę. 
Nie tylko umożliwiały dostęp światła do piwnic, lecz służyły także do 
wrzucania do piwnicznych pomieszczeń opału lub ziemniaków. Funk-
cję tę pełnią one już teraz bardzo rzadko. Z tego powodu większość 
piwnicznych otworów okiennych jest obecnie zasłonięta w sposób 
trwały lub prowizorycznie. Idąc chodnikiem wciąż trzeba pamiętać  
o omijaniu przeszkód w postaci niskich murków, pokryw i klap zabez-
pieczających piwniczne okienka. Dwa przykłady z centrum miasta 
widzimy na ilustracji nr 3. Na fot. nr 4 widzimy z kolei nieczynne wej-
ście do piw-
nicy budyn-
ku przy ul. 
Dąbrowskie-
go 1. Piwni-
ca z takim 
wejściem od 
strony ulicy 
miała przy-
puszczalnie 
jakieś niestan-
dardowe prze-
znaczenie. 
Tego rodzaju 
wejście mogło 
służyć na przy-
kład do wta-
czania beczek 
z piwem.  
  
 Bardzo tajemniczo wygląda zamurowane wejście w kamien-
nym murze biegnącym wzdłuż ul. Jeziornej (naprzeciw stanicy PZW). 
Ul. Jeziorna oraz równoległa do niej ul. Długa prowadzą wzdłuż zbo-
cza opadającego w stronę j. Drawsko i w związku z tym leżą na róż-
nych poziomach. Posesje przypisane do  nieparzystej strony ul. Dłu-
giej sięgają w tej części miasta aż od ul. Jeziornej, od której oddzielo-

ne są kamien-
nym murem 
oporowym. 
Mur ten umac-
nia zbocze,  
a jednocześnie 
wyznacza granice 
posesji. Posesja, 
na której obecnie 
znajduje się sklep 
„Rossmann”, 
miała w przeszło-
ści dodatkowe 
wejście w murze 
od strony  
ul. Jeziornej. Od 
długoletnich 
mieszkańców 
dowiedziałem 
się, że wejście 

to było jeszcze czynne w pierwszych latach powojennych. Teraz pozostał 
po nim już tylko tajemniczo wyglądający ślad widoczny na fot. nr 5. 
 Na tym kończę prezentację „ciekawych detali”, wśród których 
znalazły się szczegóły bardzo różne: od napisu na kościelnym dzwonie 
do zwykłych okienek piwnicznych. (Koniec). 

Zbigniew Januszaniec 

1. Fragmenty inskrypcji na dzwonie z dzwonnicy przy 
„małym kościółku” (fot. Zb. Januszaniec).  

2. Fragment ściany budynku  z pracownią rzeźbiarską  
E. Szatkowskiego przy ul. Leśników (fot. Zb. Januszaniec).  

3. Przykłady zasłoniętych okien piwnicznych w centrum miasta (fot. Zb. Januszaniec).  

4. Nieczynne wejście do piwnicy budynku przy  
ul. Dąbrowskiego 1 (fot. Zb. Januszaniec).  

5. Zamurowane wejście w kamiennym murze przy  
ul. Jeziornej (fot. Zb. Januszaniec).  



 

 

Kurier Czaplinecki - Maj 2023              <><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><>           5 

Prawda o łososiu – w klatkach!  

tóż z nas nie jadł i nie zachwycał się królewską rybą łoso-
siem. Warunek – przynajmniej tych, których na to stać, gdyż 
ceny w ub.r. poszybowały niebotycznie. A tych, którzy nie 

mają tyle kasy i go nie kupili, zapewniam z czystym sumieniem, że nic 
nie stracili. Spożycie mięsa w naszym kraju coraz 
częściej uzupełniane jest rybą. Rodacy coraz częściej 
sięgają po ryby, najczęściej po śledzia, dorsza i łoso-
sia, sporadycznie po inne owoce morza. Do tych eks-
kluzywnych zaliczamy na pewno łososia. 
Łosoś wciąż uchodzi za rybę najbardziej luksusową, 
która coraz mocniej wypiera ze stołu wigilijnego kar-
pia i dorsza. To akurat jest procesem pozytywnym, bo 
jeszcze kilka lat temu byliśmy zwariowani w zaku-

pach taniej, ale bardzo toksycznej ryby, wietnamskiej pangi. Najczę-
ściej oferuje się nam łososia norweskiego czy atlantyckiego. Nie daj-
my się zwieść, ten hodowany łosoś to jest gatunek atlantycki lub łosoś 
pospolity europejski, lub szlachetny, ma nas zachęcić do kupna, aby 
podnieść cenę. Łososie, które są serwowane i sprzedawane w naszych 
supermarketach, które trafiają na nasze stoły, są bowiem hodowane  
w pełnej toksyn i różnych szkodników zupie. Jakże inaczej nazwać tę 
wodę i to środowisko. Zazwyczaj norweski łosoś kojarzy się nam  
z czystym Oceanem Lodowatym Północnym, z licznymi czystymi fior-
dami. Ci, którzy znają ten „przysmak”, niekiedy unikają go, zastępując 
łososiem szkockim i wymienionym atlantyckim, ale nie ma tu żadnej 
różnicy.  

Norwegia jest największym producentem łososia na świecie. 
Należy przyznać, że mają najostrzejsze przepisy odnośnie sanitarnych 
warunków hodowli. Sęk w tym, że nigdy nie wiemy i nie mamy pew-
ności, czy kupowany łosoś jest z hodowli, czy z naturalnych połowów 
dzikiego łososia oceanicznego. Problemu nie mają Rosjanie, bo mają 
go w bród, poławiając u wybrzeży Kamczatki, Sachalina, Wysp Kuryl-
skich i całego arktycznego wybrzeża. Pozyskują ikrę na kawior.  

U nas w kraju można kupić dzikiego łososia złowionego  
w Bałtyku przez naszych rybaków lub sporadycznie złowionych w 
przymorskich rzekach. Czasem troć jest oferowana za łososia lub od-
wrotnie – nie ma to znaczenia. Polska jest na piątym miejscu w świecie 
pod względem importu i eksportu łososia. Możliwe to jest z tego 
względu, gdyż mamy na terenie kraju kilka zakładów przetwórstwa 
rybnego, zbudowanych przez zagranicznych inwestorów, bo oferujemy 
tanią siłę roboczą. Ryby po przetworzeniu w różnej formie, wędzone, 
w konserwach, bądź w filetach, są reeksportowane.  

Połów łososia na otwartych wodach mórz i oceanów to syzy-
fowa, kosztowna praca. Można go odławiać przed ujściem rzek, gdzie 
wędruje na tarło, ale w ten sposób zniszczono by populację. A i tak do 
tarła przystępują osobniki, które przebyły nieraz tysiąc km, pokonując 
przeszkody, zapory i czatujących na nie kłusowników oraz niedźwie-
dzie. Pomyślano więc, jak tego łososia hodować i 
pozyskiwać tanio. Państwa morskie, które mają 
odpowiednie warunki klimatyczne, a przede 
wszystkim zimną i natlenioną wodę, zaczęły hodo-
wać ryby w klatkach. Powstały farmy hodowlane. 
Składają się na nie plastikowe klatki, w których 
przebywa nawet milion łososi. Farma składa się z 
kilkunastu, nawet kilkudziesięciu takich klatek. 
Hodowla łososia to bardzo duża gałąź przemysłu 
rybnego na całym świecie. Przodują w tej produk-
cji Norwegia, Chile, Szkocja i Kanada. Narybek, 
tzw. smolty pozyskuje się ze sztucznego zapłodnienia, i podchowaniu 
w wylęgarniach do wielkości palca. Śmiertelność jest bardzo duża, bo 
ginie ok. 30% narybku. Łosoś jest rybą dwuśrodowiskową, więc nary-
bek jest hodowany w wodzie słodkiej i karmiony suchą paszą w drob-
nych granulkach.  

Tyle na razie mogą napisać dobrego, bo hodowla łososia ma 
wiele ciemnych barw. Odchody ryb, resztki niezjedzonej paszy z jed-
nej tylko farmy opadając na dno lub rozproszone przez prądy morskie, 
wytwarzają tyle nieczystości, jakie powstają w mieście liczącym ok. 
70 tys. mieszkańców. Odpady zawierają również chemikalia, tworzące 
grubą warstwę toksyn, która nie zostanie oczyszczona z dna morza 
nawet przez setki lat. W miastach mamy chociaż oczyszczalnie ście-
ków, tu niestety nie ma. Hodowla jest źródłem pasożytów, chorób, 
toksyn, metali ciężkich, a one są z kolei zagrożeniem dla wolno  
żyjących łososi i innych ryb oraz morskich stworzeń. Szczególnie nie-
bezpieczne dla łososi odbywających tarło naturalne, ich narybku, 
 

wpływających z naturalnego tarła, bo roznoszą choroby. Morze czy 
ocean są nieprzewidywalne. Jakaś katastrofa, sztorm spowodują, że 
klatki zostają uszkodzone i wówczas łososie uciekają, wydostają się  
z klatek, zagrażając wolnożyjącym, zarażając je chorobami czy pasoży-
tami. Różnego rodzaju chorób jest dużo, zużywa się ogromne ilości 
farmaceutyków, nieraz nawet tonę, aby opanować ognisko choroby  
w farmie łososi.  

Jednym z najgroźniejszych szkodników są pasożytnicze wszy 
morskie. Są to widłonogi. Żywią się one naskórkiem, skórą, śluzem  
i krwią łososi. Dramatycznie wzrasta ich ilość w morzu, atakują 
wszystkie ryby. Powoduje to bóle, stres, więc ryby gorzej rosną, Skóra 
ryby złazi, powstają rany, żywe ciało gnije. Stosowane kąpiele che-
miczne z kolei powodują stres i śmierć. Metodą biologiczną jest 
wpuszczanie ryb z rodziny wargaczowatych i taszowatych zjadających 
wszy, ale one mniejsze, wydostają się na wolność i też roznoszą choro-
by. Ryby czyściciele także chorują, mają dużą śmiertelność i są też 
zjadane przez łososie. Duży rekin, jak widzimy na filmach przyrodni-
czych, odnosi się z większym szacunkiem do swych czyścicieli.  
 Łososie chorują na amebową chorobę oskrzeli, także na anemię, 
która jest zakaźną chorobą trzustki łososia. Potrzebne są więc restryk-
cyjne przepisy sanitarne. W całym tym procesie hodowlanym ważne 
jest to, czym te ryby są karmione. Okazuje się, że często są to mączki 
ze skażonych ryb, niebezpieczne pasze, konserwanty. Są to granulki 
lub pellet. Ten suchy pellet np. Norwegowie produkują z mączki ryb-
nej, którą uzyskują z najczęściej poławianych ryb w naszym Bałtyku. 

Pisałem już niegdyś, że Bałtyk to najbardziej zanieczyszczone 
morze na świecie. Ma nikłe połączenie z oceanem, dużo rzek zanie-
czyszczonych z okalających go państw. W paszach stosowany jest kon-
centrat etoksychina. Wg badań może ona uszkadzać DNA ryb oraz 
wątrobę. Łososie też są narażone na toksyny z pestycydów, antybioty-
ków z paszy, odchodów, co może się odbić na naszym zdrowiu. Trzeba 
kupować ten delikates rybny z umiarem, sprawdzać skąd pochodzi,  
z Bałtyku czy z oceanu. W podobny sposób hodowany jest u nas pstrąg 
w betonowych basenach z wartko przepływającą wodą. Do tego celu 
najlepiej nadaje się sprowadzony z Ameryki pstrąg tęczowy. Bardzo 
często widzimy w marketach w sprzedaży pstrąga łososiowego. To 
także reklamowa podpucha, Pstrąg ma mięso białe, ale ten oferowany 
faktycznie ma mięso w kolorze łososiowym, gdyż karmiony jest tą sa-
mą karmą pelletem lub granulatami, jak łosoś.  

We wczesnych latach 60-tych ub.w. produkcja pstrąga w Pol-
sce dopiero raczkowała. Pstrągi hodowało już Państwowe Gospodar-
stwo Rybackie w Złocieńcu wykorzystując dobrze natlenione stawy 
karpiowe. Pracowałem tam wówczas pełniąc obowiązki ichtiologa  
i nadzorowałem hodowlę. Nie było wówczas granulatów. Paszę produ-
kowaliśmy własnym sposobem. Składała się ona z mielonego chwastu 
rybiego (okonki, ukleje, krąpie, stynki, jazgarze), z rzeźni pozyskiwano 
krew, mieszano to z trocinami bukowymi, aby zmniejszyć w pokarmie 
ilość białka, którego nadmiar mógł uszkadzać system trawienny. Nie 
było to apetyczne, ale pstrągi były zdrowe.  

Odpady chemiczne i organiczne niszczą życie na 
dnie morskim Sprzyjają powstawaniu zakwitów 
glonów, które obumierając tworzą nisze tlenowe. 
Sprzyjają też temu tzw. połowy paszowe, zakłóca-
jące cały ekosystem i łańcuch pokarmowy. To 
także zabija ryby w klatkach. Środki owadobójcze, 
leki, chemia zabijają ssaki, ptaki. Choroby i wszy 
rozprzestrzeniają się na dzikiego łososia. Co gor-
sze, uciekające z klatek krzyżują się ze zdrowymi, 
roznoszące choroby genetyczne ryby są słabsze, 
mniej odporne. Dzikie geny plus zanieczyszczone 

morze, plus zmiany klimatyczne, to jak w banku mniejsze połowy. Ło-
soś jest mięsożerny, więc pasza z granulatów z mączki rybnej i oleju 
rybnego z ryb planktonożernych, więc zakłócona jest równowaga  
w morskim ekosystemie. Aby ten system odbudować należałoby na 
pewien okres wstrzymać się z tego rodzajem produkcji ryb. Dać odpo-
cząć, aby środowiska mórz i oceanów doszły do siebie, wyzdrowiały. 
Przecież łosoś jest rybą dwuśrodowiskową, wędrowną. Czy hodowla 
tych dzikich, wędrownych ryb we współczesnym świecie, gdy ciągle 
ględzimy o humanitaryzmie może mieć miejsce? Klatki usłane setkami 
śniętych, gnijących ciał łososi, niektórych przerobionych na granulaty, na pew-
no nie wpływa na nasze poczucie estetyki, a już poczucie smaku absolutnie. 

Proszę tak całkowicie nie brać pod uwagę co ten Antoniewicz 
wypisuje, bo hodowla łososia ma i dobrą, i tę złą stronę. Na pewno 
dostarcza szybko i dość tanio rybiego białka! Ale za jaką cenę? Szkody 
dla środowiska, o których pisałem, czy one się wzajemnie rekompensują? 

Józef Antoniewicz 
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Konwent Starosty, Burmistrzów i Wójta  Wizyta studyjna Powiatu Gryfińskiego 

Agencja PKO – informacja!  

środę 19 kwietnia br. w Powiatowym Centrum Kształ-
cenia Zawodowego i Ustawicznego w Drawsku Pomor-
skim odbył się Konwent Starosty, Burmistrzów i Wójta  

Powiatu Drawskiego. 
 W spotkaniu udział wzięli: Starosta Drawski Stanisław Cybula, 
Sekretarz Powiatu  Katarzyna Szlońska – Getka, Zastępca Burmi-
strza Czaplinka Janusz Bartczak, Burmistrz Drawska Pom. Krzysztof 
Czerwiński, Burmistrz Kalisza Pom. Janusz Garbacz, Bogdan Ku-
rylczyk, Burmistrz Złocieńca Krzysztof Zacharzewski, Przewodni-
czący Rady Gminy Wierzchowo Marek Mikulec, Koordynator 16 
WOG w Olesznie Zbigniew Kula, Zastępca Dyrektora PCPR 
w Drawsku Pom. Kamila Kowalik, Dyrektor PUP w Drawsku Pom. 
Henryk Andrałojć, Zastępca Dyrektora PUP Agnieszka Kuropatnic-
ka, Komendant Powiatowy PSP Paweł Dymecki, Dyrektor ZDP 
w Drawsku Pom. Andrzej Półgrabski, Naczelnik Wydziału Rozwoju 
i Promocji Powiatu Agnieszka Brzeźniakiewicz oraz Alina Ka-
sprzycka. 

 Podczas konwentu omówiono następujące tematy: ufundowanie 
sztandaru dla 16 Oddziału Gospodarczego w Olesznie, sytuację na ryn-
ku pracy w powiecie drawskim, podsumowanie zadań inwestycyjnych 
za rok 2022 i plany na rok 2023, sytuacja rodzin zastępczych w powie-
cie drawskim, organizacja XIX Powiatowego Święta Plonów 2023, 
funkcjonowanie ochrony przeciwpożarowej, funkcjonowanie „Grupy 
Dronowej” w KP PSP Drawsko Pom., uruchomienie gminnych „Baz 
kompleksowej konserwacji oraz impregnacji specjalistycznej odzieży 
ochronnej dla Jednostek OSP”, dotacje dla jednostek OSP w 2023 r., 
współpraca ze strażakami szwajcarskimi z Wienfelden. 
 
 

Alina Kasprzycka, Wydział Rozwoju i Promocji Powiatu 

przejmie informujemy, że Agencja PKO BP znajdująca 
się na parterze budynku Starostwa Powiatowego  
w Drawsku Pom. będzie nieczynna od dnia 20.04 br. do 

odwołania. 
Za wszelkie niedogodności przepraszamy. O ponownym otwarciu 
agencji poinformujemy bezzwłocznie. 

dniu 20 kwietnia 2023 r. do Starostwa Powiatowego  
w Drawsku Pomorskim przyjechała delegacja z Powiatu 
Gryfińskiego. 

Celem wizyty realizowanej w ramach projektu CWD Plus było zapo-
znanie się z funkcjonowaniem systemu zbiorowej komunikacji pu-
blicznej na obszarze Strefy Centralnej. Podczas spotkania Wicestaro-
sta Waldemar Włodarczyk oraz Naczelnik Wydziału Inwestycji 

Mirosław Szulist przedstawili genezę i sposób dojścia do obecnie 
funkcjonującego systemu zbiorowej komunikacji publicznej oraz prak-
tyczne aspekty planowania transportu publicznego i dostosowanie go 
do oczekiwań, a także potrzeb pasażerów, na przykładzie spółki PKS 
Złocieniec.  

ĄCZĄ NAS DRZEWA" - pod takim hasłem odbyło  
się kolejne wspólne sadzenie lasu w Nadleśnictwie 
Drawsko. Do wspólnej akcji przystąpili przedstawiciele  

Starostwa Powiatowego w Drawsku Pomorskim, 2 Brygady Zmecha-
nizowanej ze Złocieńca, Centrum Szkolenia Bojowego Drawsko, Ko-
menda Powiatowa Policji w Drawsku Pomorskim. Po wstępnym szko-
leniu szybko przeszliśmy do pracy i wspólnymi siłami każdej parze 

udało się posadzić minimum po 100 młodych drzewek. Każdy uczest-
nik łącząc przyjemne z pożytecznym mógł się przekonać, jak w rze-
czywistości wygląda praca leśnika. 

Nadleśnictwo Drawsko 

Sadziliśmy las 



 

 

Kurier Czaplinecki - Maj 2023              <><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><>           7 

Niebezpieczne śmietnisko w Pławnie  

Dzień Ziemi z OSP Czarne Wielkie  

marca rozpętała się burza we wszelkich komunikatorach, ponie-
waż dzięki czujności obywatelskiej jednej z mieszkanek Pław-
na, która  natknęła się  na  dokumenty w  Sanepidzie, ujawniono  

zamiar lokalizacji tamże niebezpiecznego składowiska odpadów medycznych.  
Chociaż decyzją Burmistrza nie udostępniono mi żadnych dokumentów, 

udało się ustalić następującą sekwencję zdarzeń: 
- 27.01.23 r. do Burmistrza Czaplinka wpłynął wniosek Centrum Techniki Me-
dycznej Zachód, w imieniu którego działał pełnomocnik firma BIOTICA, doty-
czący wydania decyzji o środowiskowych uwarunkowaniach dla przedsięwzię-
cia pn. „Punkt magazynowania odpadów w postaci zużytych filtrów separa-
torów amalgamatu dentystycznego na dz. nr 228 obr. 0075 Pławno, gm. 
Czaplinek”, Burmistrz zawiadomił o tym społeczność 06.02.23 r. 

Co to są za wnioskodawcy: Centrum Techniki Medycznej Zachód to 
spółka z o.o. zarejestrowana 18 maja 2022 r. przez dwóch udziałowców (Rafał 
Gietka i Heinrich Adam Aiple po 50%) z kapitałem zakładowym 5 tys. zł. Siedzi-
ba firmy mieści się w bloku  mieszkalnym  przy  ul. Odzieżowej 24/7  w Szczecinie.  

Pełnomocnik inwestora to firma BIOTICA Usługi Środowiskowe Mag-
dalena Jakubowska-Dorsz, o której niewiele wiadomo (nie ma strony interneto-
wej) i zapewne też jej siedziba mieści się w bloku mieszkalnym, jak wskazuje 
adres, ul. Wspólna 19/6 w Policach. 

Natomiast właścicielem działki w Pławnie, na której znajduje się nieczyn-
na gorzelnia, jest osoba  mieszkająca poza Gminą - adres znany Burmistrzowi. 
- 06.02.23 r. – Burmistrz jednocześnie wydał obwieszczenie o wszczęciu postę-
powania administracyjnego w sprawie wydania decyzji o środowiskowych uwa-
runkowaniach dla powyższego przedsięwzięcia. Wystąpił także do Regionalne-
go Dyrektora Ochrony Środowiska w Szczecinie, Powiatowej Stacji Sanitarno-
Epidemiologicznej w Drawsku Pom. i Państwowego Gospodarstwa Wodnego 
Wody Polskie Zarząd Zlewni w Pile o wydanie opinii co do potrzeby przepro-
wadzenia oceny oddziaływania powyższego przedsięwzięcia na środowisko. 
- 15.03.23 r. Burmistrz wydał obwieszczenie, że Wody Polskie i RDOŚ nie wi-
dzą potrzeby przeprowadzenia oceny oddziaływania na środowisko. Natomiast 
Powiatowy Inspektor Sanitarny uznał za konieczne przeprowadzenie takiej oce-
ny, określając zakres raportu. Na tej podstawie Burmistrz wydał własną decyzję 
o postanowieniu nakładającym na inwestora obowiązek przygotowaniu raportu. 
- 20.03.23 r. do Burmistrza wpłynął protest mieszkańców Pławna, którzy sprze-
ciwiają się planowanej inwestycji. 
- 20.03.23 r. na prośbę mieszkańców interweniuje u Burmistrza Lokalny  Reporter. 
- 20.03.23 r. na fb Burmistrz tłumaczy się, że musi zachować procedury, jedno-
cześnie zapewniając, że jest z mieszkańcami Pławna. 

- 22.03.23 r. wpłynął do Gminy wniosek inwestora o umorzenie postępowania 
administracyjnego dla przedsięwzięcia „Punkt magazynowania…”. 
- 24.03.23 r. Burmistrz wydał obwieszczenie zawiadamiające o umorzeniu po-
stępowania w sprawie wydania decyzji o środowiskowych uwarunkowaniach 
dla „Punktu magazynowania…”. 

Przez prawie dwa miesiące słodką tajemnicą Burmistrza był zamiar zbudo-
wania niebezpiecznego składowisko w środku wsi, przy świetlicy wiejskiej,  
w pobliżu ujęcia wody dla mieszkańców Pławna i Psich Głów. Niby wszystko 
odbywało się zgodnie z procedurami administracyjnymi, ale gdyby tego tajem-
niczego tańca nie przerwali mieszkańcy Pławna, to być może niedługo mieliby-
śmy w Gminie składowisko odpadów zagrażających życiu i zdrowiu ludzi  
i zwierząt. Z prasy i różnych programów telewizyjnych znamy przypadki pod-
paleń takich składów lub ich porzuceń, gdzie nie można zidentyfikować właści-
ciela śmieci. Jedna z gmin w naszym województwie jest na dobrej drodze, aby 
wybulić z własnego budżetu 7 mln zł za utylizację niebezpiecznych odpadów, 
do których nikt nie chce się przyznać. Taki mógł być finał w Pławnie. 

Rodzą się także pytania: dlaczego właściciele posesji graniczących z dział-
ką nr 228 nie otrzymali zawiadomień o planowanej inwestycji? Dlaczego nic 
nie wiedziała o tym Rada Miejska? Dlaczego nie powiadomiono o tym Radne-
go z tego okręgu wyborczego i Sołtysa Pławna? Formalnie obwieszczenia upu-
bliczniono, ale kto zagląda codziennie do gabloty w UM lub sprawdza bip  
Urzędu? 

Amalgamat dentystyczny wśród różnych składników zawiera m.in. rtęć, 
która jest niezwykle toksyczna dla organizmu człowieka, Nie wiadomo ile tej 
rtęci może zawierać zużyty filtr z separatora. Takie odpady z procesu produkcji  
i powstające w toku użytkowania są na pewno niebezpieczne, skoro poszukuje 
się dla nich osobnych składowisk, najlepiej w miejscach z dala od dużych sku-
pisk ludzkich. Takim dobrym lokalizacyjnym miejscem wydawało się Pławno. 
Składało się na to kilka czynników: 
- działka w miejscowości leżącej poza głównymi szlakami komunikacyjnymi, 
której właściciel nie wie co zrobić z ruinami gorzelni, kupionymi zapewne za 
psi grosz – jest okazja na zrobienie interesu! 
- firma krzak założona niedawno przez jakichś facetów z siedzibą w bloku, re-
prezentowana przez przedstawiciela też z siedzibą w bloku – nastawieni na zro-
bienie interesu! 
- towarzystwo powyższe wyczaiło, że Burmistrz jest spoza Czaplinka, więc nie 
będzie za bardzo wnikał w istotę problemu – i tutaj się nie pomylili! 

Cała ta ferajna nie była zainteresowana dobrem i bezpieczeństwem Gminy, 
a zwłaszcza mieszkańców Pławna, lecz wyłącznie prywatą. Niestety, dzięki 
przypadkowi i natychmiastowej reakcji mieszkańców wsi i lokalnych mediów 
cały interes szlag trafił. 

Adam Kośmider 

nia 22.04.23 r., jak co roku, odbyła się akcja zorganizowana 
przez OSP Czarne Wielkie. Celem spotkania było zadbanie o 
nasze okoliczne jeziora lasy i rzekę Drawę. Śmieci to odwieczny  

problem. Turyści, jaki i mieszkańcy zapominają po sobie posprzątać, ale są oso-
by, które bezinteresownie pomagają w zadbaniu o naszą przyrodę. Do akcji 
mógł przyłączyć się każdy. Organizatorzy zebrali się przy drodze 163 krzyżów-
ka Kluczewo – Barwice. Zaangażowały się Sołectwa jak i indywidualne rodziny. 
Piękna pogoda sprzyjała temu przedsięwzięciu. Uczestników około stu osób, 

ciężko było zliczyć. Ilość zebranych śmieci była dla nas dużym zaskoczeniem.  
23.04.23 r., aby wynagrodzić zaangażowanie i ciężką pracę, odbyło się spotkanie 
dla osób biorących udział w sprzątaniu. Wszystkie dzieciaki otrzymały pamiąt-
kowe medale i upominki zasponsorowane przez Nadleśnictwo Połczyn i RDOŚ 
w Złocieńcu.  
 Piknik odbył się w Ranczo Alpaki Sikory, gdzie można było spotkać się 
z alpakami, zjeść kiełbaskę z ogniska. Atrakcji było wiele, m.in. ścianka wspi-
naczkowa z OSP Połczyn Zdrój, która cieszyła się dużym zainteresowaniem,  
 

zamek dmuchany, wata cukrowa  
z Czaplineckiego Ośrodka Kultury. 
Pokazy gaszenia ognia zaprezento-
wała OSP Broczyno. Pyszne gofry 
przygotowało Sołectwo Sikory.  

Dziękujemy wszystkim, 
którzy dołożyli swoją cegiełkę, 
aby spotkanie się udało: OKraska 
Sala Bankietowa, Ryba Romana, 
Regionalna Dyrekcja Ochrony 
Środowiska w Szczecinie, KSRG 
OSP Siemczyno.  

Podsumowując, takie dni są potrzebne, aby wyciągać wnioski, aby uświa-
damiać ludzi, uczyć najmłodszych.  

Życzymy sobie i Państwu, aby z roku na rok worków ze śmieciami było 
coraz mniej. Idziesz na spacer, jedziesz rowerem nie bądź obojętny. Nie  
zaśmiecaj!  

Ewelina Kotłowska Ranczo Alpaki Sikory 
Tomasz Olkowski OSP Czarne Wielkie 

https://www.facebook.com/BroczynoStraz?__cft__%5b0%5d=AZVtAp5axQt1TJ3pmtD_zar6sbtRzQVBpD7J4YrfHUEimJGflT64-miIYlOm6Urk5j54RlV2H8XxFFZacNooHAWEsegXdZzBoSXg2oelgtNULYUfEtth2Wf7jZLrycI8ltwy3lweguxls2bVsdhPu9jEHz0Gk3A_BpUpqlJgZpvXLK5f8GQiQGPuLfltF9Z6sME&__tn__=-%
https://www.facebook.com/profile.php?id=100077323929850&__cft__%5b0%5d=AZVtAp5axQt1TJ3pmtD_zar6sbtRzQVBpD7J4YrfHUEimJGflT64-miIYlOm6Urk5j54RlV2H8XxFFZacNooHAWEsegXdZzBoSXg2oelgtNULYUfEtth2Wf7jZLrycI8ltwy3lweguxls2bVsdhPu9jEHz0Gk3A_BpUpqlJgZpvXLK5f8GQiQGPuLflt
https://www.facebook.com/profile.php?id=100077323929850&__cft__%5b0%5d=AZVtAp5axQt1TJ3pmtD_zar6sbtRzQVBpD7J4YrfHUEimJGflT64-miIYlOm6Urk5j54RlV2H8XxFFZacNooHAWEsegXdZzBoSXg2oelgtNULYUfEtth2Wf7jZLrycI8ltwy3lweguxls2bVsdhPu9jEHz0Gk3A_BpUpqlJgZpvXLK5f8GQiQGPuLflt
https://www.facebook.com/profile.php?id=100064383413277&__cft__%5b0%5d=AZVtAp5axQt1TJ3pmtD_zar6sbtRzQVBpD7J4YrfHUEimJGflT64-miIYlOm6Urk5j54RlV2H8XxFFZacNooHAWEsegXdZzBoSXg2oelgtNULYUfEtth2Wf7jZLrycI8ltwy3lweguxls2bVsdhPu9jEHz0Gk3A_BpUpqlJgZpvXLK5f8GQiQGPuLflt
https://www.facebook.com/profile.php?id=100064383413277&__cft__%5b0%5d=AZVtAp5axQt1TJ3pmtD_zar6sbtRzQVBpD7J4YrfHUEimJGflT64-miIYlOm6Urk5j54RlV2H8XxFFZacNooHAWEsegXdZzBoSXg2oelgtNULYUfEtth2Wf7jZLrycI8ltwy3lweguxls2bVsdhPu9jEHz0Gk3A_BpUpqlJgZpvXLK5f8GQiQGPuLflt
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Szkolnym okiem belfra i ucznia.....www.zsczaplinek.edu.pl 

Pożegnanie klas maturalnych rocznik 2023   Święto Szkoły oraz Dzień Otwarty i Dzień Zawodowca  

28 kwietnia 2023 r. dla tegorocznych maturzystów będzie datą, którą zapa-
miętają na zawsze. To dzień zakończenia przez nich nauki w liceum i techni-
kum. Nie zabrakło wspomnień, wzruszeń, łez, ale także uśmiechów, humoru i... 
podziękowań. Uroczystość przebiegała w niezwykle miłej atmosferze, a swoją 
obecnością uświetnili ją:  
Zbigniew Dudor – Radny Rady Powiatu Drawskiego i Członek Zarządu Powiatu;  
Marcin Naruszewicz – Burmistrz Czaplinka; 
Renata Kozak - Przewodnicząca Rady Rodziców ZS w Czaplinku;  
Małgorzata Głodek - Dyrektor Zespołu Szkół w Czaplinku;  
Grono Pedagogiczne, Rodzice oraz Uczniowie.  
 To był szczególnie trudny moment dla uczniów kończących szkoły, ale 
także dla wychowawczyń - Żanety Iwaniczko oraz Hanny Chwiałkowskiej. 
Podobno “nic dwa razy się nie zdarza i nie zdarzy”, dlatego też odejście tego 
rocznika pozostanie na długo w pamięci, nie tylko ze względu na sympatię, ale 

ich dokonania i osiągnięcia. Uczniom kończącym szkołę, przyznawane są 
OSKARY w różnych kategoriach. Oskarowa Gala w tym roku przedstawiała się 
następująco:  
“Najlepszy Uczeń Liceum Ogólnokształcącego” - Wojciech Piwowarski;  
“Najlepszy Uczeń Technikum” – Maksym Kunert;  
“Konkursowicz” – Alicja Człapa uczennica klasy IV b LO;  
“Sportowiec” (LO) – Anika Słowińska i Anna Wojciechowicz;  
“Sportowiec” (Technikum) - Łukasz Urkiel.  
“Artysta” – Wojciech Zięba uczeń klasy IV b LO;  
Nie zabrakło także kategorii podszytych humorem:  
“Wizytator” – Norbert Pawłowski uczeń klasy IV b LO;  
“Wizytator” – Adam Groździej uczeń klasy IV Technikum;  
“Mól Książkowy” - Żaneta Miszewska uczennica klasy IV Technikum;  
“Indywidualista” - Jakub Harańczyk uczeń klasy IV Technikum;  
“Pasjonat” (historii) - Wojciech Szyszczakiewicz uczeń klasy IV b LO;  
“Siła Spokoju” - Oliwia Małys uczennica klasy IV Technikum;  
“Kaowiec” - Maksym Kunert uczeń klasy IV b LO.  
O osiągnięciach 
obu klas i wyni-
kach końcowej 
klasyfikacji moż-
na by było napisać 
cykl artykułów. 
Przed nimi egza-
min maturalny. 
Mamy nadzieję, 
że jego wyniki 
będą tak samo 
cieszyć, jak ich 
dotychczasowe 
dokonania. Gratu-
lujemy Wam 
Wszystkim, Ko-
chani, ukończenia 
szkoły, a Waszym 
Rodzicom - wspa-
niałych Dzieci. Bardzo mocno trzymamy kciuki za Was i życzymy  
POWODZENIA!!!!  
A ja ze swojej strony, dziękuję klasie IV b LO za możliwość 3-letniej współ-
pracy. To była prawdziwa przyjemność i zaszczyt.  

Tekst: Wioletta Piotrowska  
Zdj. Artur Manikowski 

Kończy się pewna historia i czas wyruszyć dalej. 
Tutaj zrobiliście już wszystko, co było można i trzeba... 

19 kwietnia 2023 roku w Zespole Szkół w Czaplinku odbywały się uroczysto-
ści związane ze Świętem Szkoły. Upamiętnianie patronów placówki – 3. Dywi-
zji Strzelców Karpackich oraz Stefana Czarnieckiego wpisało się już w tra-

dycyjny kalendarz 
imprez szkolnych, 
który został dodatko-
wo wzbogacony pro-
pozycją kierowaną do 
przyszłych absolwen-
tów szkół podstawo-
wych z naszego  
regionu.  
W tym ważnym dniu 
gościli u nas:  
• Przewodnicząca 
Rady Powiatu Draw-
skiego – Urszula Ptak;  
• Wicestarosta Draw-
ski – Waldemar  
Włodarczyk;  

• Zasłużony dla Powiatu Drawskiego – Wiesław Krzywicki;  
• Zastępca Burmistrza Czaplinka – Janusz Bartczak; 
• Przewodniczący Rady Miejskiej w Czaplinku – Michał Olejniczak; 
• Sekretarz Gminy Czaplinek – Marcelina Mastalisz;  
• Radny Rady Miejskiej w Czaplinku – Szymon Pastuszek;  
• nie zabrakło Dyrektora Zespołu Szkół w Czaplinku – Małgorzaty Głodek, 
pedagogów, nauczycieli, rodziców i sympatyków placówki, a co najważniejsze – 
uczniów.  
To właśnie wspaniała młodzież czaplineckiej szkoły średniej, jak zwykle, do-
skonale poradziła sobie z organizacją warsztatów, quizów, zabaw, pokazów  
i laboratoriów dla swoich, mamy nadzieję, przyszłych kolegów i koleżanek. 
Młodzież przybyła z Czaplinka, Budowa, Złocieńca, Broczyna, Nowego Woro-
wa mogła zapoznać się ofertą placówki, do dyspozycji odwiedzających pozo-
stawało 9 stanowisk tematycznych: języków obcych, ratownictwa i medycyny, 
informatyki, fizyki i matematyki, Rescue ZDR, humanistyki i prawa, turystyki, 
mechatroniki, 
gastronomii czy 
zumby. W mię-
dzyczasie można 
było skorzystać z 
fotobudki czy 
kącika z wróżba-
mi. Przyszli adep-
ci nauki zostali 
podzieleni na 
zespoły, którym 
przydzielono 
uczniów do opie-
ki. Było wiele 
zabawy, uśmie-
chu, radości i 
inspiracji, a także aktywności, tej fizycznej i intelektualnej. Na tym wrażenia 
się nie kończyły, gdyż kolejnym ważnym przystankiem były pracownie umiesz-
czone w budynku warsztatów przy ulicy Wałeckiej. Tam młodzież zgłębiała 
tajniki świata kulinariów czy stolarstwa. Zwieńczeniem była możliwość wizyty 
w budynku liceum, by zobaczyć nowe, wyremontowane sale edukacyjne,  
a także zapoznać się z zapleczem internatu. Nie sposób pominąć, że Dzień 
Otwarty i Dzień Zawodowca poprzedzony został uroczystym apelem upa-
miętniającym, wspomnianych już, patronów placówki. Ich wybór nie był przy-
padkowy, wiązał się on z określonymi wartościami, takimi jak: patriotyzm, 
wolność, suwerenność narodu, prawo do stanowienia o sobie czy prawo do 
zachowania tożsamości kulturowej, a więc wartości bliskich także członkom 
społeczności szkolnej. 
Uczniowie Zespołu Szkół są świadomi, że historia to nie tylko przeszłość, 
zakurzone karty podręczników czy nostalgiczny sentyment, ale również idee, 
ideologie i poglądy, które nie zawsze znikają z dziejów, tlą się w społeczno-
ściach i to od świadomych, wykształconych oraz krytycznych obywateli zale-
ży, czy błędy historii nie będą powielane. Nie wątpimy, że pamięć o Stefanie 
Czarnieckim oraz 3 Dywizji Strzelców Karpackich pozostanie z uczniami  
i absolwentami Zespołu Szkół na lata, będąc doskonałym fundamentem dla 
idei wolności i patriotyzmu.  

Tekst: Agnieszka Skonieczna  
Zdj. Artur Manikowski 



 

 

Kurier Czaplinecki - Maj 2023              <><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><><>           9 

Zebranie Sprawozdawczo – Wyborcze w Kole Polskiego 
Związku Emerytów Rencistów i Inwalidów w Czaplinku 

Dzień Matki  

zień Matki – święto obchodzone jako wyraz szacunku dla wszystkich matek. Data obchodów zależy od kraju, w którym jest 
świętowany. W Polsce obchodzone jest 26 maja. 
Początki święta sięgają czasów starożytnych Greków i Rzymian. Kultem otaczano wtedy matki-boginie, symbole płodności  

i urodzaju. W późniejszych czasach cesarstwo rzymskie przyjęło chrześcijaństwo i tym samym zabroniono wyznawania innych bogów. 
Zwyczaj ten powrócił w siedemnastowiecznej Anglii pod nazwą niedziela u matki. Początkowo co roku w czwartą niedzielę postu 

odprawiano modły w najbliższej katedrze. W zwykłe niedziele odbywały się one w pobliskich kościołach. Dzień, w którym obchodzono 
to święto, był wolny od pracy. Do tradycji należało składanie matce podarunków, głównie kwiatów i słodyczy, w zamian za otrzymane 
błogosławieństwo. Zwyczaj przetrwał do XIX w. Ponownie zaczęto go obchodzić po zakończeniu II wojny światowej. 

Inaczej historia tego święta przedstawia się w Stanach Zjednoczonych. W 1858 r. amerykańska nauczycielka Ann Maria Reeves 
Jarvis ogłosiła Dni Matczynej Pracy, zaś od 1872 roku Dzień Matek dla Pokoju promowała Julia Ward Howe. Annie Marie Jarvis, córce 
Ann Jarvis, w 1905 r. udało się ustanowić Dzień Matki. Z czasem zwyczaj ten rozpowszechnił się na niemal wszystkie stany, zaś  
w 1914 r. Kongres Stanów Zjednoczonych uznał przypadający na drugą niedzielę maja Dzień Matki za święto narodowe. 

W Polsce przedwojennej także obchodzono Dzień Matki (wydaje się, że nie było ustalonej corocznej daty, np. niedziela 13 maja 
1934 r., niedziela 7 maja 1939 r.), przy czym ich organizacją zajmował się PCK. 

Obecnie w Polsce święto to przypada na 26 maja. W tym dniu Matki są zwykle obdarowywane laurkami, kwiatami oraz różnego 
rodzaju prezentami przez własne dzieci, rzadziej inne osoby. Święto to ma na celu okazanie matkom szacunku, miłości i podziękowania 
za trud włożony w wychowanie. 

Wikipedia 

dbyło się ono w czwartek 30 marca 2023 r. Zebranie otworzył 
Przewodniczący Koła kol. Marian Sujecki i na Przewodniczącą 
Zebrania, poprzez głosowanie powołał kol. Gienię Polak, która  

omówiła porządek obrad. 
Następnie kol. Henia Rosiak przedstawiła sprawozdanie merytoryczne  

z pięcioletniej działalności Koła tj. od 2018 r. do 2022 r. Działalność Związku 
oparta jest na pracy społecznej ogółu jego członków. Zarząd w składzie: Marian 
Sujecki, Genowefa Polak, Henryka Rosiak, Bożenna Kamińska, Maria Kozak, 
Henryk Sobala, w czasie swojej kadencji kierując się wytycznymi określonymi  
w Statucie PZERiI integrował i aktywizował członków Związku poprzez organi-
zowanie różnych form życia: kulturalnego, sportowego, artystycznego i turystycz-
nego. Prowadził działalność charytatywną na rzecz chorych  dzieci i dzieci wojny 
z Ukrainy, na rzecz pogorzelców. Udzielał pomocy członkom Koła w sprawach 
socjalno-bytowych zajmując się dystrybucją artykułów żywnościowych. Podej-
mował różnorodne działania z organami władzy administracji publicznej w Gmi-
nie Czaplinek i Powiecie Drawskim w celu uzyskania środków finansowych na 
zadania statutowe. Pisał projekty, startując w ogłaszanych konkursach i otrzymy-
wał każdego roku dotacje na wycieczki. Prowadził działania profilaktyczne z za-
kresu zdrowia, np. odbyło się spotkanie z panią doktor Janiną Marcewicz, dokto-
rem Mazgajem. Kol. Rysiu Polak wykonywał badania poziomu cukru i trójglice-
rydów we krwi.  Przed czwartkowymi spotkaniami mierzono ciśnienie tętnicze 
pod czujnym okiem kol. Basi Dzienis. Dzięki otrzymanym dotacjom, pomocy 
sponsorów, Zarząd organizował różne formy wypoczynku: 
a. wycieczki turystyczno-krajoznawcze do: Łeby, Kórnika, Poznania, Sarbinowa, 
Świnoujścia, Jarosławca, Międzyzdrojów, Szczecinka, Juchowa, Połczyna Zdroju 
na „Koncert Romski”, Dźwirzyna i co roku do Kołobrzegu. W Juchowie zwiedza-
liśmy ekologiczne gospodarstwo o zasięgu europejskim, braliśmy udział w warsz-
tatach, piekliśmy rogaliki, wysłuchaliśmy prelekcji na temat odżywiania w wieku 
dojrzałym. 
b. pikniki: w Żelisławiu, dwukrotnie w Psich Głowach; wielokrotnie na stanicy 
PZW w Czaplinku, w Smołdzięcinie; 
c. majówki  nad jeziorami: Drawsko, Czaplino; 
d. rajdy rowerowe: do Rzepowa, Psich Głów; 
e. wyjazdy: „Na Rybkę” do wiejskiej restauracji „RybyLubie” w Lubieszewie i na 
basen do Świdwina. 

Współpracowaliśmy z Nadleśnictwem w Czaplinku i raz w roku wyjeżdża-
liśmy na wspólnie grzybobranie. Korzystając z zaproszenia Urzędu Miasta w Cza-
plinku uczestniczyliśmy w Regionalnych Targach Rolniczych w Barzkowicach. 
Braliśmy czynny udział w „Narodowym czytaniu dzieł literackich” organizowa-
nym przez naszą Bibliotekę Miejską oraz uroczystościach patriotycznych związa-
nych z wydarzeniami historycznymi w naszym mieście. 

Dzięki Zarządowi Rejonu PZERiI w Drawsku Pom. korzystaliśmy z wycie-
czek krajoznawczo-turystycznych w kraju i za granicą. Współpracowaliśmy  
z zaprzyjaźnionymi Kołami PZERiI w powiecie i z Uniwersytetem III Wieku  
w Złocieńcu.  

Nasi członkowie z Zespołu „Marianki” aktywnie uczestniczyli  
w „Przeglądach Zespołów Emeryckich”, reprezentowali nasze Koło w gminie, 
powiecie i w miejscowościach niemieckich współpracujących z naszym miastem.  

Podtrzymu-
jemy tradycje kul-
turowe poprzez: 
spotkania opłatko-
we, wielkanocne, 
obchody Dnia Mat-
ki, Ojca, Babci, 
Dziadka, Dnia 
Kobiet, Mężczyzn, 
Walentynki, An-
drzejki, „Tłusty 
czwartek”. Na te 
okolicznościowe 
uroczystości piękne 
dekoracje wykony-
wała nasza kol. 
Gienia Polak przy 
współudziale męża 
Rysia Polaka. Na 
cotygodniowych spotkaniach czwartkowych przy kawie, herbacie, owocach, 
ciastach lub gorących rogalikach kol. Marysi Kozak, omawialiśmy ciekawe tema-
ty, które pobudzały komórki do myślenia. Przedstawiane były biografie pisarzy, 
poetów, muzyków, malarzy, a po dwóch tygodniach organizowano konkurs, 
zgaduj – zgadulę lub quiz z nagrodami. Atrakcją tych spotkań są śpiewy seniorów 
przy akompaniamencie akordeonistów kol. Mariana Sujeckiego i Waldemara 
Jastrzębskiego oraz wygłaszane anegdoty i dowcipy kol. Wiesia Krzywickiego. 
Niewątpliwym hitem były życzenia kierowane do jubilatów obchodzących uro-
dziny, którym wręczano słodycze, kartki z wierszykami okolicznościowymi przy-
gotowanymi przez kol. Bożennkę Kamińską.  

Celem naszych spotkań jest zachęcenie seniorów do prowadzenia aktyw-
nego trybu życia, interesowania się sprawami społecznymi, wyzwolenia endorfin 
szczęścia, które mają wpływ na poprawę dobrego samopoczucia, przeciwdziała-
nia depresji, samotności i budowaniu więzi międzyludzkich. Nigdy nie spędzili-
byśmy tak miło wolnego czasu, gdyby nie wielkie zaangażowanie w pracy Koła 
naszych 68 wolontariuszy, grona zaprzyjaźnionych ludzi oraz sponsorów.  

Serdecznie dziękujemy seniorom, sponsorom za życzliwość, empatię, 
przyjaźń i wrażliwość na drugiego człowieka. Gorące słowa podziękowania, 
którym bliski jest los emeryta kierujemy do Starosty Powiatu Drawskiego Pana 
Stanisława Cybuli, do Sekretarz Powiatu Pani Katarzyny Szlońskiej-Getki, Bur-
mistrza Czaplinka Pana Marcina Naruszewicza, Dyrektora CzOK-u Pani Alek-
sandry Łuczyńskiej, Pań: Romy Kowalewicz, Joanny Kuleszy, Małgorzaty Fedo-
rowiat-Nowackiej, Moniki Doroby, Katarzyny Kibitlewskiej, Panów: Adama 
Kośmidra, Bernarda Bubacza, Jerzego Rutowicza, Wiesława Runowicza, Ireneu-
sza Gackiego, Piotra Bojarskiego, Erwina Biegajło, Roberta Chabowskiego.  

W dalszej części Przewodnicząca Zebrania kol. Gienia Polak zarządziła 
głosowanie nad udzieleniem absolutorium dotychczasowemu Zarządowi. Zebra-
ni członkowie Koła w wyniku jawnego głosowania jednomyślnie udzielili Zarzą-
dowi absolutorium. W tym samym trybie głosowania wybrano nowy Zarząd  
w skład, którego weszli: Marian Sujecki – Przewodniczący, Wiceprzewodnicząca 
- Genowefa Polak, Wiceprzewodnicząca ds. kultury - Henryka Rosiak, Księgowa 
– Bożenna Kamińska, Skarbnik – Maria Kozak. Wybrano również trzech delega-
tów na Zjazd Oddziału Rejonowego PZERiI w Drawsku Pom. tj. Mariana Sujec-
kiego, Henrykę Rosiak, Grażynę Rosiak. Zebranie przebiegało bez zakłóceń  
w miłej, kulturalnej atmosferze. Po otrzymanych gratulacjach, podziękowaniach, 
kwiatach, Zarząd podbudowany pozytywną energią swoich członków Koła, roz-
poczyna nową kadencję. 

Henryka Rosiak, Genowefa Polak 

„Jest na świecie jeden zawód, jedyne powołanie 
- być dobrym człowiekiem dla drugiego człowieka, 
 być ludzkim ku pomocy” 

Maria Dąbrowska 

https://pl.wikipedia.org/wiki/Staro%C5%BCytna_Grecja
https://pl.wikipedia.org/wiki/Staro%C5%BCytny_Rzym
https://pl.wikipedia.org/wiki/Kult_religijny
https://pl.wikipedia.org/wiki/Bogini
https://pl.wikipedia.org/wiki/Dni_wolne_od_pracy
https://pl.wikipedia.org/wiki/II_wojna_%C5%9Bwiatowa
https://pl.wikipedia.org/wiki/Julia_Ward_Howe
https://pl.wikipedia.org/wiki/Kongres_Stan%C3%B3w_Zjednoczonych
https://pl.wikipedia.org/wiki/%C5%9Awi%C4%99to_pa%C5%84stwowe
https://pl.wikipedia.org/wiki/Historia_Polski_(1918%E2%80%931939)
https://pl.wikipedia.org/wiki/Polski_Czerwony_Krzy%C5%BC
https://pl.wikipedia.org/wiki/Polska
https://pl.wikipedia.org/wiki/26_maja
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Kolejne mecze Lecha Czaplinek  

kwietniu drużyna seniorów Lecha Czaplinek rozegrała 
kolejne mecze w rundzie wiosennej sezonu 2022/23. 
Ponadto pierwsze spotkania ligowe w 2023 r. zagrały  

zespoły młodzieżowe oraz oldbojów. W tym artykule przedstawię rela-
cję z tych spotkań, jak również z innych wydarzeń z 
życia klubu. 
SENIORZY 
1 kwietnia w meczu 19. kolejki mierzyliśmy się na 
stadionie miejskim w Dobrzanach z miejscową Zorzą, 
z którą przegraliśmy 0:4. W tym spotkaniu wystąpili-
śmy w następującym składzie: Urkiel (84' Zabara) – 
Górniak (80' Voronenko), Szpakowski, Kibitlewski 

Piotr (73' Simiński), Pawłowski, Groździej, Szafarz (80' Kibitlewski 
Paweł), Resiak, Suska, Krzemień, Krasoń (55' Rogiewicz). 

Tydzień później na stadionie miejskim w Czaplinku w meczu 
20. kolejki podejmowaliśmy Światowid 63 Łobez. Spotkanie zakoń-
czyło się porażką naszego zespołu 0:1, a zagraliśmy w nim w zesta-
wieniu: Urkiel – Groździej, Górniak, Szpakowski (75' Simiński), Ki-
bitlewski Piotr, Pawłowski (84' Kibitlewski Paweł), Woźniak, Resiak, 
Suska (17'  Krasoń), Krzemień, Szafarz (46' Tomczak).  

Kolejny mecz ligowy rozegraliśmy na stadionie w Ińsku. 15 
kwietnia w spotkaniu 21. kolejki mierzyliśmy się z zespołem Iny Iń-
sko. Po bramce Tomasza Tomczaka niestety przegrywamy 1:4 wystę-
pując w następującym składzie: Urkiel – Krasoń (63' Rogiewicz), 
Groździej, Górniak, Tomczak, Kibitlewski Piotr, Pawłowski, Simiński, 
Resiak, Krzemień (89' Voronenko), Szafarz (77' Kibitlewski Paweł). 

22 kwietnia w meczu 22. kolejki mierzyliśmy się na stadionie 
miejskim w Czaplinku z Orłem Łubowo, z którym wygraliśmy 3:1 po 
bramkach Tomasza Tomczaka, Kacpra Szpakowskiego oraz Marcina 
Resiaka. W tym spotkaniu wystąpiliśmy w zestawieniu: Urkiel – Gór-
niak, Szpakowski (58' Kibitlewski), Tomczak (78' Rogiewicz), Ki-
bitlewski Piotr, Pawłowski, Groździej, Szafarz (40' Kowalczyk), Re-
siak, Krzemień, Simiński (46' Zięba). 

W ostatnim kwietniowym meczu w ramach 23. kolejki grali-
śmy na stadionie miejskim w Chociwlu z miejscowym Piastem. Po 
dwóch bramkach Mateusza Pawłowskiego wygraliśmy 2:1, grając w 
składzie: Urkiel – Groździej, Górniak (90'+2 Zięba), Szpakowski (66' 
Krasoń), Tomczak (74' Rogiewicz), Kibitlewski Piotr, Pawłowski, 
Resiak, Simiński, Krzemień (77' Kibitlewski Paweł), Kowalczyk (70' 
Szafarz).  

W maju drużyna seniorów zagra z: Drawą Drawsko Pom., 
Calisią Kalisz Pom., Olimpem Złocieniec, Koroną Człopa, Pogonią 
Połczyn-Zdrój oraz Sokołem Suliszewo. 

Po dwudziestu dwóch rozegranych spotkaniach zespół senio-
rów zajmuje 8. miejsce w zachodniopomorskiej klasie okręgowej gru-
pa 4 z dorobkiem 34 punktów (10 zwycięstw, 4 remisy, 8 porażek) i 
bilansem bramkowym 54:41. 
TRAMPKARZE 

16 kwietnia drużyna trampkarzy trenera Piotra Kibitlewskiego 
meczem w Grzmiącej z miejscową Zawiszą zainaugurowała rundę 
wiosenną bieżącego sezonu w rozgrywkach koszalińskiej grupy 7 C1 
Trampkarz. To spotkanie przegrywamy 1:2, a jedyną bramkę dla Le-
cha strzelił Maksym Pinteskul. Pięć dni później na stadionie miejskim 
w Czaplinku w meczu 12. kolejki podejmowaliśmy Olimp Złocieniec, 
z którym przegraliśmy 1:2 po trafieniu Cypriana Rutkowskiego. 28 
kwietnia w zaległym meczu 10. kolejki na własnym stadionie zremiso-
waliśmy 1:1 z Orłem Łubowo po bramce Jana Paczkowskiego. 

W maju nasi trampkarze zmierzą się z: Pogonią Połczyn-
Zdrój, BAS Barwice, Sokołem Spore oraz AP Drawsko Pom. 

Po jedenastu rozegranych spotkaniach zespół trampkarzy zaj-
muje 5. miejsce w tabeli z dorobkiem 16 punktów (5 zwycięstw, 1 
remis i 5 porażek) i bilansem bramkowym 35:21. 
JUNIORZY MŁODSI 

15 kwietnia drużyna juniorów młodszych prowadzona przez 
trenera Dariusza Łacnego rozegrała pierwszy mecz w rundzie wiosen-
nej koszalińskiej I klasy B1 Junior Młodszy. Na stadionie w Czaplinku 
podejmowaliśmy Kotwicę Kołobrzeg, z którą przegraliśmy 1:4 po 
bramce Dawida Rutkowskiego. 6 dni później w spotkaniu 10. kolejki 
graliśmy w Szczecinku z miejscowym MKP. Po dwóch bramkach Da-
wida Rutkowskiego zremisowaliśmy 2:2. 

W maju drużyna juniorów młodszych zmierzy się z: Pogonią 
Połczyn-Zdrój, Pomorzaninem Sławoborze oraz Zrywem Kretomino. 

Po ośmiu rozegranych spotkaniach zespół juniorów zajmuje 4. 
miejsce w tabeli z dorobkiem 10 punktów (3 zwycięstwa, 1 remis i 4 
porażki) i bilansem bramkowym 18:35. 
OLDBOJE 

1 kwietnia swój pierwszy mecz ligowy w rundzie wiosennej 
rozegrała drużyna oldbojów występująca w I lidze Pomorskiej Ligi 
Oldbojów. Na euroboisku w Złocieńcu mierzyliśmy się z miejscowym 
Olimpem, z którym wygraliśmy 6:4. Po dwie bramki strzelili Krzysztof 
Makuch i Kamil Sobol, a po jednym trafieniu zanotowali Robert Sapiń-
ski i Norbert Halamus. Dwa tygodnie później na stadionie w Mirosław-
cu graliśmy w meczu 15. kolejki z miejscowym Mirstalem. Po bram-
kach Sławomira Kubiaka, Roberta Sapińskiego, Janusza Sobali, Jerze-
go Króla i Mariusza Watracza wygraliśmy 5:1. 22 kwietnia w ramach 
16. kolejki podejmowaliśmy na stadionie miejskim w Czaplinku zespół 
Mechanika Bobolice, z którym przegraliśmy 2:4 po bramkach Norberta 
Halamusa i Rafała Skibickiego.  

W maju drużyna oldbojów zmierzy się z: Amatorem/Kotwicą 
Kołobrzeg, Oldbojami Iskry Białogard, TKKF Strażakiem Koszalin, 
Perłą Gmina Dygowo oraz Victorią Sianów. 

Po piętnastu rozegranych spotkaniach zespół oldbojów zajmu-
je 11. miejsce w tabeli z dorobkiem 15 punktów (5 zwycięstw i 10 po-
rażek) i bilansem bramkowym 37:56. 
 Do 10 kwietnia trwało głosowanie na projekty w ramach budże-
tu obywatelskiego gminy Czaplinek na rok 2023. Z największą przy-
jemnością pragniemy poinformować, że wspólny projekt naszego klu-
bu oraz Akademii Piłkarskiej Czaplinek pt. "Modernizacja boiska bocz-
nego" zwyciężył w nim uzyskując 1191 głosów. Dziękujemy wszyst-
kim serdecznie za oddane głosy i wsparcie! 

Ponadto 21 kwietnia na stadionie miejskim w Czaplinku odby-
ło się Walne Zebranie Sprawozdawcze naszego klubu. Podczas tego 

zebrania zostało przedstawione sprawozdanie finansowe oraz z działal-
ności Zarządu za rok 2022. Przedstawione zostały również plany na br. 
działalności klubu. Ponadto ustalono wysokość składki członkowskiej 
na 2023 r. na kwotę 100 zł rocznie. W wyniku przedstawionych spra-
wozdań Walne Zebranie Członków udzieliło absolutorium Zarządowi. 
Zachęcamy naszych kibiców oraz sympatyków do śledzenia profili 
naszego klubu na portalach Facebook pod adresem https://
www.facebook.com/LechCzaplinekk oraz YouTube pod adresem 
https://www.youtube.com/channel/UCVSPSUAIxx8xO3Y4FtONIDg. 
Znajdują się na nich m.in. bieżące informacje z życia klubu, zapowie-
dzi meczy, skróty ze spotkań ligowych itd. Jednocześnie zachęcamy do 
wsparcia naszego klubu i zapraszamy do współpracy firmy i zakłady 
pracy, jak również osoby fizyczne. 
 

Łukasz Smoleński, sekretarz LKS Lech Czaplinek 

Drużyna juniorów młodszych z trenerem Dariuszem Łacnym. 

Walne Zebranie Sprawozdawcze. 

https://www.facebook.com/LechCzaplinekk
https://www.facebook.com/LechCzaplinekk
https://www.youtube.com/channel/UCVSPSUAIxx8xO3Y4FtONIDg
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